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Cena egz. 90 gr. 
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Kron 
Z Okręgu Śląskiego P. Z. К. 


Projekt pracy turystycznej nu rak fu. 


Komisja Turystyczna Okręgu Ślyskiega P. Z К. ымаа 
następujący plan pracy turystycznej Ukręgu k 1938: 

3 maja 1938 r. ulwarcie sezonu, Spływ "sic My 
słowice Nowy Bieruń. który wyruszy bezpośrednia pe za- 
kończeniu zawadiw krótkodystansawych, ueganizowanych 
w iym dniu przez Ńckcję Kajakowo PPW Katowice. 

1 10 ezerwen 1938 r Spływ na Zielone % 
mrgani: 


icta. Ви. 
je 


(p m——a: 


1. Obńz Wędrowny od 1 -AON.IAIS r. nn tronie Suwał 
lu Lomka — organizajo Klub Kajakowy Odd LMR. pres 
Zarządzie Centralnym Wap Interesów w Katuwiench 

2. Ohóz Wedrnwny mł 1 30.VL1938 r. na teasie Dziulo- 
syn Kaścierzynu, urgunizuje Sekcja Wioŝlarsko-Kajnka- 
wa Śl. Obwodu Kalej, LMK Katowice. 

I Obóx Wędrowny od I 30.V11.19388 r, аш trasie Kobyl- 
nik-Wilno. wrganizuje Sckeja Wioślersko-Kajakowa  $lus- 
kiego Obwodu Kalej. IMK. Katowice. 

4. Obóz Wedrowny od Y ЗОЛИ r. mit jezioruch 
Inastuwskich. orgwnienje Riuh Kajakowy” Oddz. LMK. przy 
Zarządz. Centr. Wspóln. Interesów Rotuwice 

M Obóz Wędruwny cd 1 -30NMILI9IS r. na Irusio Ko- 
hylnik Wilno. organizuje Klub Kajakowy Ох, LMR. реду 
Zarz. Centralnym Wsp Int w Kniowieśch. 

6. йа Wędrowny od HE -30.VII[.1936 r. na trasie Mi- 
słowice Sandomierz, organizuje Sekcja Kujakowa PPW 


Katowice. 
7. Онал Wuylrowna od 1. SONVILISIS r. na teanie San- 
hor Zuleszernki. ueganizuje Sekejn WinSlarsko-kujekomu 


Słąskiego Obwodu Kolej. LMK. Katowice. 

н. Obóz Wedrowns nd 1 30.X 1938 e. nu lrasie Braja 
ny Zaleszczzki, organizuje Kłub Kajakowy Gildo. LMK przy 
Zarz Centr Weg. Int. kuiawiee 

н. Obóz Wedrowny zogronicanx ud 1 ШУП ЇН 
kumi alpejskimi Mustrli. organizuje Słęski Klub 
Chorzów. 

Zakuńczenie wzosu w pażdzieraiku 180 4 


A e rze 
пайиз 


Projekt kalendurzu sporlomegn Okręyn Śląskiego PZK Wii 


tany z zaunałumi, otganizomanymi przez Zarząd Gł PZK. 


T maju otwarcie sezonu, Zawady krótkadzatunsawe na 
Przemszy. Organizuje Sekcja Kujukowa PPW. Kalowiec. 

kam baw króckdystansowe | sztafclu e ifm 
хау. Organizuje Klub Kajakun; desde 


15 muja 
wiruje 
jawnym LM 


Zuwuly kritkadystansawe na Pramas, «nga 
Sekeja Winslarsha-Kajakowa KI һм Rolo- 


a Katou іси 

22 muja Zawody średnie i krótkadsstanumc na Przem 
szy iMudrzejów most), urganiseje Sekcja Kajaka 
PPW Ralowicr 


o maja Obóz w Łęgnawie Eliminacja przeł zawodami 


w Berlinie 


Zawody krolkedystansoue w kalowicach na 
Bugli“ +1 okrążenia! w rammeli darucznegu fe 


urganiznje Sekejs Kajskuwa PPM. 
Кате 


ka kajakowa 


16 czerwca ~ Zawndy krdlku l średniodysiunsowe na 
Przemszy. Madrżejów Brzezinka 15 kimi, urkanizuje 
Oddz. Kajakowy Sokoła Katowice. 

14 25 czerwce 5 Treningi przed zawodami okręgowy mi. 

26 czerwca Zawody i Mistrzostwa Okręgu Śląskiego PZK 
(103 1 hm — Mysłowice Jeleń, urganizuje Okręk. 

Че czerwca — Zawody ŝrednunlystunsawe (5 kim) w 

ta Магла" ur- E 


chowiczch w ramach dorecznego .. 
Kanizuje Drużypa Wodna Z8 Czechowice 
4 lipen Mistrzostwa Śląska i 3% 7 1 t km Myslawiee de- 


leń Chełmek. urganizuje Śluski Okręg PZK. | 
M JD lipca = Mistrzostwa Polski w Риски. 
^I 
EX 
iH lipca 


AP Tderpnia Zawody w Sztokholmie. 
241 sierpnia — Zawady dluga, średnia | krótkadystansuwe 


Mysto deleh Chelmek, aręznizuje Nekeja Kajakn- 
wa PPW Katowice. 

48 sierpnia 

1 września awody Jubileuszowe Mislawiee delest 10 km, 
organizuje hlub Kujakows Katowi | 


l września -— 
1 24 września Obóz i zawal eliminacyjne, punktowas 
ne, przed jeslennymi zawodami międzyokregowymi. 
września Jesienne legato Miedzyokrękowe, 

2 października — Zamknięcie sezanu. Zawiniy długa 
sowo Guezalkowiee Nowy Mleruń, urganizuje 
W.K. śl. Obwodu Kolej. LMK Katuwiee 
Prupunowane zmiany w projekcio kalendarza sportu- 

«exo zechcą PT Kluby iSckcjei zgłosić na najbliższym ze- 

hraniu Zarządu Okrem Slonklego PZK zo snŝtednletwem 

sunich przedstawicieli w Zarządzie lire 


KALENDARZ SPORTOWY 
tiu 1938 rok 


opracowany przez Komisję Yachting Motorowego w Polsce 


Maj 1. godz. 12 Maraton. Wurszawa dozo Warszawa: 
organizowany przez Акай. Zwiyzek Sport 
Maj 9, godz. M Wycieczka da Jözefowa, uręunszuwunau prze: 
Warsz. Tow. Wioil. 
Маз 15, godz. 11 Wyścig „Warzawa Gswile О, 3. Б. War 
алама“, organizowany przez Ofic, Yacht klub. 
көй. 12 Wyścigi okręż 
2uwane przez Sekczę Wadn oma Polskiego Tou. 
ring Klubu (dawn. Wadny Klub Mutor +. 
trnzwiee 5 6, godz. MI Wycieczka da Wilki, uranizuw 
przez Warsz. Tow. Wi 
Gzerwiec 16, godz. 8 Marmion „Warszawa Torud". 
zowany przez Kamisję Vachi. Motor: 
(.owewiee 16, gule. LI Wywieczka du 
zuwana przez Olic Улей! idi. 
ice d, godz. 1a Wyście „Warzawa Маа Warszaw 
urgonizowany przez Ofle. Voebl Kinh E 
ее 14 17. godz. A Rail do € 
Ofic. Yucht Klub. 
Nirrpień 14. 15. godz. 9 Mistrzostwa Polski w Magustas 
ueyanizowane przez Көш Yocbl. Motor. 
pień 27 24. godz, 9 Ruil „Warszawa Zeprzy 
szawa”, urgunizowuny przez Ligę Morska 
lsiał fabr. Steinhagen | Strasky 
Wrzesień И, godz. 11 Konkur zrecznućwi ma molio, cn 
nisnwanz przez Yacht Kluk Polski d 


Maj 


ROK 14 WARSZAWA STYCZES 4928 R M1 


DWUTYGODNIK POSWIECONY 

SPRAWOM 
t WIOSLARSTWA 
por O n y ZEGLARSTWA 


PEYWACTWA 
TURYSTYKI WODNEJ 
JACHTINGU MOTOROWEGO 


Biblioteka Jagiellon: 


Łyżwiarstwo pod żaglem z zamiłowaniem uprawiane jest na jez. Charzykowskim. | II ||! | 


3 E Te 1002041001 
Racjonalny trening na ślizgu lodowym 


Nowy rok 1938 przyniósł nam ze sobą mróz. Zima Już dogodnych warunkach może prze szybkość wiatru 
jest, niedługo jeziora pnkryja sie grubym. dobrym lodem prawdziwego Irzy do czterech rozy. Osiąga sie to wtedy, 
trzeba hędzie pomyśleć o wyniesieniu ślizgów ze schronów gdy kierunek wiatru prawdziwego tworzy z kursem kąt za- 
Stnjac u progu sezonu żeglarstwa zimowego warto jest za wierajacy się w granicach 900 1200, wówczas wialr po- 
stanowić się nad tym, na jakich podstawach należy oprzeć zorny pada pod kgtem 20% do kierunku jazdy. Żagiel musi 
racjonalny trening. Skorzyslejmy więc z szeregu uwag za hyć wtedy oczywiście odpowiednia przyciągnięty, lworzac 
mieszezanych przez Janchimu Tidicka w cyklu artykułów kat okoła 208 z osia Ślizgu 
na łamach tygodnika „Die Yacht“. A teraz start, Usiawiamy ślizg dokladnie pod wiatr 

Przede wszystkim pamiętajmy, że nie każda przejazdi- i wyhieramy szkaty. Następnie załoga rozpędza ślizg bie- 
ka jest treningiem, jadąc hawiem na spacer staramy sic gnac obok. jednocześnie sternik obraca lekko koto czy rum- 
zwykle obrać kurs, który możliwie małn męczy, a daje du- pel tak, by ślizg łagodnym lukiem zaczał odpadaĉ od wia- 


em trening powinien mieć na ce- tru, a żagiel wypełnił się. Teraz ślizg zaczyna sic już wy- 


z rąk i załagu skokiem musi się znaleźć w kokpi- 


io przyjemności, tymez. 
lu jak najlepsze opanowanie lechniki ukrążania znaków 


kursowych, lawirowania na wiatr oraz lawirowania z wia- cie. Po usadowieniu sig należy ślizg naprowadzić natych- 
trem. To ostatnie jesl szczególnie ważne, gdyż jak wyni miast na właściwy k waz ustalić najkorzystniejsze 
ka z istoty wiatru pozornego. żeglować no ślizgu z wiatrem c żagla. 


** moins irzcha zalem lawirować Poniewa. Jeśli pragniemy żeglow z wiatrem, to nie można Je- 
xłównym zadaniem żeglarza. pragnącego brać udzial w re- chać po linii prostej, droga hędzie biegła zygzakiem w 44 
awegn i lewego halsu. 


niu na wiatr tak i lulaj 


golach. jest nabycie umiejętnuści usięgania jak nejwick- wiatru naprzemian p 
szej szybkuści przypomnijmy sobie. że szybkość ślizgu Podubnie ja 


Inwirowa 


Monotyp 15 m», 


nie można dokladnie określić kalu pomiędzy kursem a kie- 
runkiem wiatru właściwego, zależy on bowiem od kon- 
strukcji ślizgu, doświadczenia załogi i warunków lodo 
wych. Miękki, pokryty śniegiem lód zawsze utrudnia jazdę. 
W każdym razie żeglarz musi pamiętać, by raczej zbliżać 
mie da pół wiatru niż do pełnego. Ślizg nie powinien sira- 
cić szybkości, bo stanie, u włedy trzeba wysiąść, ustawić 
ku pod wiatr i lak dalej słowem powtórzyć start. 

Żeglując na wiatr zwiększamy szybkość przez odpada- 
nie. zeglujae z wiatrem adwrolnie: przez wyostrzan 

Przypomnjawszy sobie te zasadnicze rzeczy można roz- 
począć trening. fiędzie on nujbardziej skuteczny jeśli kil 
ku żeglarzy polączy się w grupę lreningowo celem wspól- 
nej pracy. Oczywiście dobrze jest jeśli wszystkie ślizga po- 
siadają te samą wartość regatową i należę do jednej kla- 
sy, ady Jednak równego sprzętu brak, lo i wtedy lepicj 
ćwiczyć razem niż pojedyńczo. Warunkiem koniceznym 
usiąknięcia naprawdę znacznych wyników jest dobru wola 
i cheć współpracy. 


Jako trasę (reningową ubieramy lrojkal oznaczony 
trzema znakami. Wprawdzie międzynarodowe przepisy Wy 


magaja, by łączna długość hoków trójkątz wynosiła B ki- 
lometrów, ale din treningu lepsza jest krótsza trasa, gdyż 
przebywając częściej lep: uczymy się okre: znaki 


kursowe, co jesl przecież bardzo ważne. Ma to jeszcze te 
dobrą stronę, że znaki są bliżej, latwiej je dojrzeć, a za- 
iem lepiej można ustalić nujwła: 
jac drogi. 

W miarę postępowania treningu trasc trojkelna Irzeha 
często zamieniać na trasę prostolinijną. Znaki rozstawia 
się w ten sposób, aby prosta łącząca je leżała ściśle w osi 
wiatru. Dzięki temu jeden kurs jest zawsze skierowany 
z wiatrem, drugi pod wiatr, startujemy jednak zawsze na 
wiatr. Zeglowanie nn prostej doskonale uczy umiejętności 
okrażunia znaku, przy którym wypada zwrol o 1800, poza 
tym zmusza do ustawicznego lawirowania i lo zarówno па 


sy kurs nie nakłada- 


wiatr jak i z wiatrem. 
Drugim niezmiernie ważnym czynnikiem racjonelne- 
во treningu są próbne, wewnętrzne regaty. Aby jednak ma- 
kły ane osiągnąć swój cel muszą sie niczym nic różnić ad 
regat związkowych, czy międzynarodowych. Wszyscy 4 


S PoDOH T 


WO D.N Y 


Rok 14 


wodnicy slarlujacy powinni przed tym dobrze nnuczyi 

przepisów regatowych i stosować się du nich «x mi 
ścigu. Nie wolna howiem zapominać, że jeśli przepisy na 
wadzie służą jedynie du ulrzymania walki na poziomie ry- 
cerskim, lo w żeglarstwie loduwym mają jeszcze wę im 
ochronę zawadników przed ciężkimi wypadkami. Nad bez- 
pieczeństwem regat muszą czuwać nie tylko organizatorzy, 


ule jeszcze bardziej sami zawodnicy. 


Niedoświadczonych i młodych zawodników przestrze- 
ga Tidick przed bezmyślnym naśladowaniem  slerników, 
którzy ze słartu zdołali wyrwać się pierwsi. To, że pro- 
wadzą hieg nie dowodzi jeszcze ich większej urmiejelności, 
może ta być poprostu przypadek lub częściej jeszcze za- 
sługa ślizgu. Dalsi zawodnicy pawinni zaminst naśladować, 
spróbować raczej czy przez odpadanie od wialru, względ- 
nie wyostrzenie szybkość nie zwiększy się. Celem práh- 
nych regat i treningów grupowych jest właśnie umożliwice- 
nie takich eksperymentów. Oczywiście po treningu warto 
jesi przedyskutować zaohserwowane błędy i paczyniane 
1 
woli. Jeśli niema kogoś bardziej doświadczonego, klóry 
mågłby powiedzieć jak nie należy postępować, o jahu meto- 
da Jest skuteczna, warlo powtórzyć wyścig ze zmianą za- 
log na ślizgach, W ten sposób można stwierdzić, któru za- 
doga jest lepsza, by potym dowiedzieć się od niej co rabi- 
lu celem usiągnięcia zwyciestwa. Gorzej jest jednak gdy 
lepszy sternik okaze sie egoista, wledy próba nie du iad- 
nych rezultatów. 


„wynalazki”, jest lo nawel konieczne ale.. wymogu doli 


Dzięki lakiej melodzie pracy zyskają nie tylka ludzie, 
ale # izgi. Wspólnymi siłami można poczynić wiele po- 
prawek. ulepszeń. usunąć błędy, pamiętając jednak a tym. 
by nie „popruwiać” ślizzów monotypowych. 

Teraz jeszcze kilku słów poświęconych specjalnie za 
łodze. Istniej bardzo wieln sterników, którzy pragna 
wszystko robić osobiście, dla nich człowiek znajdujący sic 
na przednim siedzeniu jest tylka hezuiylecznym, choć ko- 
niecznyw. żywym bulastem. Mniemalu oni, ze dobry ślizg 
1 dobry sternik wysinrezo do wygrania regat. Pogląd ten 
jest zesuniu fulszywy | potwierdziła to wiele regat mię- 
dzynarodowych. Dobra załoga znaczy zawsze bardzo wiele. 
inym wietrze. 


sxezególnie jaskrawo ahjawia się to przy 

Szkotowy, podobnie jak sternik, musi doskonale wy- 
czuwać ruchy ślizgu, musi doskonale zdawać sobie sprawę 
«kad wieje wiatr prawdziwy, by zawsze dobrze absłużyć 
zagiel. Od jego zręczności, zapału i woli zwycięstwa zalc- 
ży w znacznej mierze powodzenie Na potwierdzenie tego 
co było wyżej powiedziane Tidick przytacza następujące 
przykłady. 


Start monotypów 15 me. 


Rok 14 sa R T 


Dwudzieslometrowy, estoński ślizg ,Phantam" żeglo- 
wał w czasie regat przy bardzo ostrym wieirze rozwija- 
jac znaczna szybkość. W pewnym momencie sternik czu- 
jac, że za chwilę Ślizg się położy, krzyknął na szkotnego 
by wyluzował 2aglel Ten jednak umiał lepiej wyczuć ruch 
ślizgu i wiedział, że wywrócenie jeszcze nie grozi i zamiast 
luzowaé wybrał szkoł. Efekt hył wspaniały, ślizg zwiększył 
szybkość i wygrał wyścig. 


Alio innym razem.. Przy silnym wietrze zachodziła u- 
bawa, że maszt się wykinu grażęc złamaniem. Szkotowy 
sung! się z kokpilu i pomimo znacznej szybkości dostał się 
przed muszi. Tulaj usiadł okrakiem na pudle chcąc lepiej 
zaobserwować pracę maszlu. 


Va szczęście obawy ukazały się 
plonne, struna nic została jeszcze przeciagnicla. 


Przykłady te wykazuju jak wielką role 
odgrywa dobra załoga i jaka załoga na te nazwę zasługuje. 
To też przygolawując się do regat, trenujmy stale z tym 
samym szkotowym. Sternik, który dopiero nu dzicń lub dwa 
przed regalami szuka załogi i lo dobrej załogi, nie wart 
jest być siernikiem, Można śmiało twierdzić, £c taki nigdy 
wielkich wyników nie osiągnie, gdyż odpowiednie zgranie 
się załogi ze sobe jest rzeczą niezmiernie wazną. No, ule 
u tym nic trzeba pisać, przecież każdy lo wie. 


dostatecznie 


Boguslaw Kaliński. 


Na 


Mróz.. Jeziora, jeziorka i stawy „stanęły”. 

Dla żeglarzy radość. Oczywiście dla tych, co zimy spo- 
корет niediwiedzim nie przesypiają. 

Nawet w Warszawie można uprawiać żeglarstwo lodo- 
we. Jacht Klub A. Z. S. 

Gdzie? 

Na Czerniakowie na jeziorze, które na planach War- 
зламу nazywa się Łacha Siekierkowska, Oczywiście jest to 
teren dla żeglarstwa lodowego „dla optymistów”. Jeziorka 
jest wąskie, ale „za to" długie. 


robi to juž trzecią zimę. 


Dojazd tramwajami „W“ i „2“ do ulicy Goraszewskiej. 
potem w lewo... 

Na czym? 

Na dwóch patykach, trzech kawałkach blachy i kawał- 
ku płótna. 


Bo zrobić jacht lodowy nietrudno. Trzeba tylko trochę 
chcieć i trochę wiedzieć co się chce 

Z czterech desek długości 3.00 m. szerokości 75 mm i 
160 mm, grubości 14 mm robimy rurę, jedną deskę dług. 


AZS. 


Jacht lodowy „typo“ J. K. 


топку 


Na jeziorze Czerniakowskim. 


lód! 


1.30 m, szer. 210 m. grub. 16 mm dajemy jako plozownice 
(na $4 em od jednego końca, wpoprzek zwlerzchu rury). 
Mocujemy dwic płozy dług. 41 em, wys. 19 cm, wycięte z 
blacky żelaznej grub. 5 mm. końcu rury (na przodzie 
naszego jochlu) zakładamy trzecią ploze. Ta musi być obra- 
cana na osi pionowej. Siedzenie robimy na skrzyżowaniu 
plozowniey z korpusem jachtu (nasza rura z desek). Steru- 
jemy zapomocą orczyka połączonego z przednią płozą. 
Oczywiście sterujemy nogami, bo ręce mamy „zajęte szko- 
tem, Moszt wstawiamy w wycięty otwór w korpusie w odle- 
ŝel 140 m od plozawnicy, mocujemy „wantami“ z dru- 
„ jacht lodowy jest golowy. 

Maszt 1 żagiel najlepiej użyć ad „starej piątki" lub 
kajaka. Pamiętać tylko należy, żeby nie był za mały. Pięć 
metrów kwadratowych jest dobre, mniejszemu bedzie „cięż- 
ko" clagnaĉ i nas i nasz jacht. 

Oczywistym jest, że gdy na lodzie jesl śnieg, szezexól- 
niej gdy jest on zmarźnięty jacht bedzle ruszał sie słabo, 
ale wtedy i najbardziej rasowe „piętnastki“ beda „robić 
trudności”, 


Jacht tu opisany jest typu najnowszego, madel roku 
1937 wzorowany na jachtach amerykańskich, Taki „Ran- 
ger" za 50 złolych przy robncie zleconej warsztalowi. 

Przy średnim wietrze i lodzie jacht, który opisuję be- 
dzie robił ta wszystko czego od niego wymagamy: korko- 
ciąg, jazde „na dwóch nogach“ (przy silnym wietrze), jaz- 
de bez sternika (zgubił się...) i l. p. 

Można na tym jachcie laksamo wpaść w przerębel, lub 
zmarznąć na kość jak na najnowszym monatypie 15 m3 
6 

A więc żeglarze do roholy! 

Materiał można kupić lub.. pożyczyć, teren nie musi 
być zeroz Naraczą, a mráz jest za darmo. 

Więc tylko trzeba chcieć, 

CheicfcieT 


To się „poregacimy“. 
J. Karpiński, 


Rok 14 


Piszącym żeglarzom w odpowiedzi 


Dluga nie pisałem. Rałem sic. 

Bo się może nie podobać.. w Augustowie a wledy 
heda „pisma aficjalnc“ do Redakcji Sportu Wodnego i Pol- 
skiego Związku Żeglarskiego. 

Zato nie będzie do mnie, mimo że pudpisuje sie imie- 
niem i nazwiskiem, a Redakcja chętnie poda mój adres 

Siedziałem cicho, ale ostatnia (w Nr. 22 Sportu Wod- 


nego) aż dwóch autorów „wlazło mi na odciski" (aczywiś- 
cie w przenośni). 

Ryzykuję! 

Może „cenzura“ przepuści. 

Jeden z autorów napissł dużą „kupę słów”, ale.. tyłka 
„kupę słów”, drugi w nrtykule swoim wyznał, że dla niega 
wskazaniem życiowym jest t. zw. „etyka Kalego" (patrz 
„W pustyni i w puszezy" Н. Sienkiewicza): 

„Jeŝli ktoś Kalemu zabrać krowy lo jest zły uczynek; 
jak Kali zabrać komu krowy to jest dobry uczynek". 

Zacznę od „kupy slow“ kol. Wierzyńskiego. Zastrzegam 
sie odrazu, że nie lubię ogólników, „głosów z terenu“, re- 
form ,generalnych' lecz m»edokladnie określonych i „ol- 
brzymich większości" malkontentów i krytyków. 

Jest według kogoś żle? Dobrze... 

Niech powie co jest złe i co zrobić, aby było dobre. 
Niech powie w cyfruch, w centymetrach, w kilogramach, 
ale niech powie konkretnie. Bo dopiero wtedy sprawę posta 
wi rzeczowo. I dopiero wledy mogą być rezultaty 

Błąd pierwszy kol. Wierzyńskiego: spadek ilości zgło- 
szeń do regat, Nieprawda, Jako przykład regaty J, K. A. Z. S. 
w roku 1936 zgłoszeń 70, w roku 1937 zgłoszeń 90. 
To nie jest spudck. 

A że do niektórych regal różne kluby lub sekcje (a 
właściwia ich żeglarze) nic stają, ta ich „tajnej dyplama- 
cji” sprawa, | w to nie będziemy wchodzić. 

Dawniej, b. dawna stawał do regat żeglarz na pudle 
przeciw żeglarzowi na pudle, W dodatku pudła tc? nic były 
jednakowe. 

Te czasy nie wrócą. 

Tak jak nie wróci proca Dawidowo lub kusza Wilhei- 
ma Tella, gdy Jest coś lepszego. 

Potem zaczął odgrywać rolę oprócz żeglarza również 
i konstruktor (a właści sprzęt — dzieło konsiruklora] 

To samo Jest wszędzie. Czy w wioślarstwie, czy w au 
lomobilimic, czy w lotnict Nawet w jeździectwie jest 
jeździce | koń, a nie tylko jeździec. 

Gdy tylko jest sprzęt (żywy lul martwy), lo b. duża 
od niega zalczy. 

Dużo, ale nie wszystko. I tu Jest hled drugi:: W ariy- 
kule sw ze kol, Wierzyński „nic pomoże tu najlepsze 
opanawanie i przyszykowanie jachtu do re pnmoze 
praktyka żeglarska, mierny żeglarz posiadający lacht szyb- 
ki minie celownik przed najlepszym żeglarzem prowadzę- 


cym jacht konslrukcji starej, walnicjsz, 
To nieprawda. Malo! To demagogia! 
Nieważne jest to, że kol. Wierzyński nic ma 


stałych 
przekonań, że na jesieni na zebraniu w swoim klubie po- 
wledział (moie піс dosłownie jeżeli chadzi o forme, ale 
„dastownie“ jeżeli chodzi o treść) że „tabnr nasz jest b 
dobry, tylko niema żeglarzy, gdy będą zeglarzo 1а hędziemy 
na naszych jachlach hrać jeszcze pierwsze nagrody”. 
Ważne jest ca innego: wyniki regat. Regaty YKP w ro- 
ku 1937: w klasie „V“ — stare V12 i VII przyszły do mely 
przed ,Swistem" V44; w klasie „S“ — stary $21 (dawny 


„Sire“) przed S37 (nowy „Sire“). Również nienajnawszy 
S27 (Diasek П) przyszedł przed 537. W dodsiku na S47 
sternik był b. wysokiej klasy- 


To sama w regatach AZS 1947 roku: w kłasie „V“ że- 
glarek — slare V12 przed V39; w klasie 
stare V]2 i VI1 przed trójką „świsłów. 
klasie — „st 

To chyba wystarczy. 

Odrazu upada zarzul kol. Wi 
ności” jachtów. Gdyby każdy jacht nastepny hył szybszy 
ой poprzedniego lo zaszlibyśmy daleko. Biedni byliby nasi 
molorowcy nu swoich Ślizgaczach. Szybko byśmy ich prze- 


juniorów 


Alc to jest tak хато realne јак... perpetuum mobile 

Zato jak były przygotowane ruut np. YH i V12. Jak 
sa wogóle przygotowane jachty przed regalami w Л. К, AZ 
а jak np. w klubie ko! Wierzyńskiego: „brody ich długie, 
suknia plugawa”.. Tak utrzymane I nowe jachty nic nie 
zwojuja. | prędko stang się „starymi” 

Ale 2 J, К. AZS przed regotami inne kluby się śmie, 
2c robimy cuda. Żeśmy zwarjowali atp Do 


townie, 


Teraz o żeglarzach. Żeglarze amhitni wig kol. Wie- 
1zyáskiego to ej eo płyną po pierwszą nagrode, Heszta jesi 
„nicambitna”. 

Żeglarz na starej „piatce”, który me tylko zwulczył ró- 
wnie stare jachty, ule wszedł między „twisty” napewno 
jest i dobry i amhitoy, mimo że nagrody nie dostanie. 

Przyjdzie 1 na niego czas, że popłynie np. na „Kresce“ 
(ohcenie jednej z najszybszych „plgrek" nu Wiśle). Jeicli 
wiedy będzie lak wychowany pod względem żeglarskim jak 
to rozumie | jak lego wymaga J, К. AZS ta nawet po po. 
ważnej awarii (np. złamanie masztu), uszkodzenie парга. 
wi 4 przyjdzie do mety.. drugi, na 6 miejsce nagrodzonych, 

Tak było podczas regal Warszawa Modlin w roku 1947 
i tak w moim kluble hędzie zawsze. 

Ва my wymagamy „ambicji* w takim zrozumieniu, a 
nie pływania w regatach tylko wtedy gdy „dostanie nagrodę”. 

Tak postępują nie żeglarze mrnatorzy, lecz nujemnicy. 

Zaio w 3. K. AZS. na dwie stare „piatki“ (z r. 1927) 
były eliminację bo była 8 amatorów, którzy chcieli na nich 
startować do regal. To samo jest zawsze z b. dawną „SI“, 
która mimo wieku I mimo h. dużego używania (јако do- 
wód: maszt w ciągu sczonu hyl 4 razy złamany) w regatach 


W pół wialru w górę Wisly. 
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nie „asystujo“ lecz walczy. Może nie wywalczyć pierwszej 
nagrody, ale zawsze prawie jest najlepsza w swojej „kla 

Gdy J. K. AZS. nie miał nowych „piatek“, a miał je 
NKP, i OYKRI. nie rezygnawaliśmy z regat. По mosi że- 
Karze byli napruwde ambitni. 

Kluby zaś „rczygnujące” з „oczekujące“, o których pisze 
kol. Wierzyński przypominają duwńdcę patrolu, który „cze- 
ku na dalaze rozkazy”. Mnie w wojsku uczono, że włsźnie 
lego nie wolno, 

Ani czekać, апі... ogólnie krytykować. 

Dalej jeszeze jeden błąd autora irwnzliwoj notatki „Ite- 


gaty a hudownielwo juchtowe' 

Przeszkadzanie w regalach przez jachty stare jachtom 
nowym. Proszę hardzo, niech przeszkadzają, O to nie bę- 
dziemy mieli żadnych pretensji. Regaty to walka. Obowie- 
тоја przepisy, a walczyć nietylko można, ale trzeb 

Stary jacht gdy walczy z nowym, ta mu się za to na- 
leży jedynie pochwała. Oczywiście gdy walczy uczeiwie i 
zgodnie z przepisami. Nigdy zaś nie jest ta „wypadkiem“ 
niekorzysinym. 

Następnie znowu błąd, który odrazu poprawiam: 
żadne przepisy nie będę zamykać granicy szybkości. 
Mogą stawiać wymugamia dolyczące minimum wagi, statecz- 
ności, mieszkalności i maximum wielkości motoru czyli 
żuklu. 

Ale szybkość zawsze będzie można „wyciągać”. Oczy- 
wiścte coraz mniej, i nic do nieskończoności. Czy to utrzy- 
maniem, czy wykonaniem, czy kształtem zawsze można za- 
robić jakieś chociaż centymetry na godzinę. Dla pewnych 
warunków wiatrawych. 

Przecież nie chcemy pływać wolno. Cheemy nawet %4 
doleka turystykę płynać szybko, Bo 1 tak np. Wisła zabiera 
nam z szybkości około 4 km/godz. (prąd). 

Kolega Wierzyński martwi się miewyjaśnionymi przy- 
czynami zniknięcia klasy „М“. Ja ta wyjaśnię. Główna przy- 
cxyna: cena, na który stać najwyżej „old boya", a tych 
mieliśmy b. niewielu, u i to ci co byll, nie byli regatow- 
cami lecz wygodnymi turystami, z h. małymi wyjątkami. 

Teraz może będzie lepiej, bo jest już trochę mniej Jub 
więcej młodych entuzjastów, których s 
„м“. 

Zanik klasy „HU“ stwierdzony przez kol. Wierzyńskiego 
już się skończył Klasa „Н“ odradza się. Zanik zaś hył spo- 
wodowany przez niekonsekwencję nabywców, którzy gdy 
były już jachty lepsze (up. „Muszlu”) budowali gorsze -— 
dawny lyp kam. Aleksandrowicza. No i te były „bile“ zwy- 
kle przez jacht trochę lepszy chodzący pod b. dabrym ster- 
LLL 

Srkodn, że kol. Wierzyński poprzestał na ogólnikach i 
nie podał jakie „udoskonalenia konstrukcyjne“ godne lach- 
tów wyścigowych zaczęto stosować przy budowie nawych 
Jachtów klasy „H' 

Po.a Тут odnośnie wszystkich klas: са to są cechy wy- 
bitnie wyścigowe? Dlaczego? Które jachty je mają, a któ- 
"mt 

Jeżeli kol. Wierzyüs lo niech adpowie na le py- 
tunia. Niech i ja i inni też sie dowiedzą. 

Najlepszym „dowcipem“ kol. Wierzyńskiega jest „znie- 
kształcenie" się klasy „S“ od momentu powstania „Dlaske 
D" i „Wilka“. 

Taż ta nonsens. 

Od tego momentu zaczął się postęp. Przestaliśmy patrzyć 
„jak w tęczę” w stare, jednażagłowe „dzicsigiki“. 

Rezultatem „Diaska II" i „Wilka” jest cała gromada 
nowych, dobrych dziesiątek obecnych. Obojętne czy będa 
to konstrukcji kam. Aleksandrowirza, czy Drewitza, czy 
Sałlyka. 

A że stare „S“ kończą sic to trudna Опе swój czas 
pireiyly. Jeżeli chodzi a regaty. 


IWEGSDUN YO === 


A kto budowal je jeszcze leraz niedawno jak np. PPW., 
pod względem zarówna regatowym, jak i wyszkoleniowym 
[jachty jednożaglowe піс за wskazane do szkolenia) omy- 


1Й się I za swoją omyłke sam płacie musi. 

Co do „slanu“ dawnych S i V ta nie jest on wcale do- 
bry. Wystarczy spojrzeć na ,piatki" K. W. Wisły lub Warsz, 
Kl. Wioślarek (a po za Warszawa jest jeszcze gorzej, np. 
w Płacku widziałem w roku 1935 również „piątki“ kom. 
Aleksandrowicza w stanie -— tragicznym). To już nie są 
jachty. To „lajby“.J lo nie dlalego, że stare, lecz dlatego, 
że nicdhale utrzymane. I dimlego ic „kopciuszki“ niedługo 
zginą same. Przed tym jednak „narybek żeglarski” 
gluje sie na nich i cieszyć się hedzie że łatwiej obeenie a 
„prawo wyjazdu“ niż dawniej gdy „stare“ były „nowymi“, 
a innych nie było. 


naże- 


Jeżeli chodzi o klasę „V“ to kol. Wierzyński ma poglądy 
na szkolenie wręcz przeciwne moim. 

Ja chcę szkolić na jachcie dwużaglowym, z instrukto- 
rem, a kal. Wierzyński na jednozaglowym, ber instruktora. 

Ja twierdze, że „stara piatka“ manieruje, bo uczy żle 
przybijeĉ do pomostów, uczy wypuszczać żagiel do przodu 
przy silnym wietrze i unikać w ten sposób ,rufki" lub 
przerzucenia bomu, a ko]. Wierzyński podnosi te cechy ja- 
ko zalety starej „V“. 

Kto ma rację nie wiem. Tu niech się wypowiedzą 
szkoleniowcy”. 

Dia mnie, „piatka“ dla młodych żeglarzy jest dobra 
„па deser", ale nie jako „danie” szkoleniowe. 

Środkami zarudczymi na przegrywanie regat są i beda! 
żeglarze 1 madra polityka klubów jezell chodzi о tahar 
(ету to prywalny, czy klubowy). 

Jeżeli zaś chodzi o potrzebę szybkiego wprowadzeni 
nowych przepisów, ło wszyscy wolamy: prędko! jakna, 
prędzej! 

Gdy jednak Kom, Techniczna P. Z. 2. powiedziała: już, 
zaraz! to znaleźli się tacy, którzy powiedzieli... to zaprędko. 

W myśl zasady biurokracji (lej najgorszej: podatko 
wej), którą kiedyś usłyszałem dosłownie; „Każda sprawa 
musi mieć swój tok", 


Wyjście z sytuacji obecnej zaprojektowane przez kol. 
Wierzyńskiego jest piękne... na papierze. 

Alc jak wygląda w rzeczywistości? Monotypy i „wolne” ! 
Ho klasa „ściśle ograniczona przepisami”, ahy była spraw- 
dzianem doskonałości slerników to... monotyp. 

Manotypy zaś już mamy. I to w ilości zupełnie wystar- 
czającej: na jeziorach kilowy „Star“, na wszystkich wo- 
dach ŝrodladowych „Olimpijka“ 1 „dwunasika międzynaro- 
dowa D“ araz projektowany monotyp popularny, tani — 
8 mi żagla. W dodatku „olimpijka” jest jednocześnie jach- 
lem nadającym się na zaloke, b. dobrze (rzymającym się 
na fali. 


Reszta, wszystko klasy „wolne“? 

A co zrobimy z laborem istniejącym? Może spalić? Czy 
kol Wierzyński i „olbrzymia większość niezadowolonych" 
zapłacą za nie? 

Bo nie można istniejących jachtów uznać za równe 
z hudowanymi jako wyścigowe w/g wymagań nowych klas 
„wolnych“. 

Wiedy dopiero były hy regaty „skrzyů“ ze „skrzyp- 
mir, 

Kończąc odpowiedź kol. Wierzyńskiemu na jega „bia- 
dolenia“ zaznaczam, że piszę nie jako Karpiński z Kom. 
Techn. P. Z. Ż., lub jako wyrażający opinię l. K. AZS. 

Piszę jako członek „braci żeglarskiej”, a której głosy 
chodzi koledze Wierzyńskiemu. Poproslu jako Jerzy Ка 
m 

Teraz „przyczeple sig" do kol. Dzieciola, a właś 
tylka do jego ,klesyfikacji" (Nr. 22 Sp. Wodn.) 


Zeraz na początku widać że kol. Dzieciola „poniosło“, 
I to bardzo. 

„Marczewski jest stronny. Ja pokaże salomonową bez- 
stronność. 

Zamiar był piękny, chęci również 

Ale... „dobrymi chęciami piekła brukowanc", Najpierw. 
wycieczki osobiste, patem popis... „bezstronnoŝci“: 
„Tabele kal. Marczewskiego zawiłe, przychylne dla J. К. 


AZS". 
Zgoda. Ja proponuję prostszą. Prostsza nawet od tabel 
kol. Dzięcioła: 

Wystarczy aby w klubie był Komandor honorowy, Wy- 


soki budzet (zreszię jedno z drugiego wynika) i.. płatny 
sekretarz. 
żeglarze też 


Jak ta tabela bedzie wykladaé? 

Proponuje: ułozyć budzety klubów po kolei, od naj- 
większego da najmniejszego. I kolejność gotowa. Nawet na 
początku podobna napewno hędzie do proponowanej przez 
kol. Dzięcioła. 

Nie wiem jak punkluje P. Z. T. W, ale jeżeli Lak jak 
mówi kol, Dzięcioł to... źle. A przecież jeżeli ktoś robi żle 
to nie dowodzi że wszyscy musza tak robić. 

Może tabele kol. Marczewskiego są złe. Nie wiem. Mo- 
ŝemy dyskutować. 

Bo tabela kol. Dzieciola jest doskonała, lecz nam nie 
chodzi o kolejność zamożności kluhów, tylko o „średniego 


żeglarza”, czyli o poziom wyszkolenia | jakość, a nie ilość 
taboru. 

Molywowanie słuszności tabeli tym, że tak liczono w 
roku 1929, 1930 i 1931 jest niesłuszne. Kolega Dzięcioł w 
swoich dziecięcych latach również napewno mylił się li- 
cząc, Obecnie jednak, dlatego że tak było, nie udaje chyba, 
ie nie umie tabliczki mnożenia.. A lata 1929, 30 1 31 hyly 
latami dziecięcymi żeglarstwa w Polsce. 

Tabele kol. Dzięcioła zawierają błędy, a ile mogłem 
sprawdzić w/g wyni] regat (np. Warszawa— Modlin, ilość 
punktów J. K. AZS jest licząc nawet „systemem kol. Dzię- 
сіоїв" za mała), ule to głupstwo. 
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Ważniejsze jest lo że regaty o nagrodę Prezydenta П. P. 
i Mistrzostwa Polski sa pozbawione swojej wagi. Ta samo 
regaly klasy „O“ o nagrodę zespołowa. 

Tych regat nie można punktowaĉ lak jak każde inne. 


arunki ich są inne zupełnie į znaczenie zdobytego pierw- 


szego miejsca również. 

Punktacja kol, Marczewskiego uwzględnia to, a punkta: 
cja kol. Dzięcioła za regaty o nagrodę Prezydenta R. Р, daje 
(w/g mojego wyliczenia) zwycięzcy 1 punkt. 

To są kpiny... 

Albo zła wola. 


Jedno i drugie conajmniej nie na mi 
Mistrzostwa wygłądają jesze elei". Kol. Dzięcioł 
obniża wage regat w których po cułym szeregu startów 


u, 


nw 


był.. drugi. Czyli poniża między innymi i siebie, bo poniza 
lego co go pobił: pierwszego. 

Może lo ma dowodzić „skromności“ kol. Dzieciota. 

Jeżeli byśmy punktowali tak jak kol. Dzięcioł to poco 
wogóle startować? Ważne regaty nic nie znaczą, liczy sie 
tylko miejsca nagrodzone, reszta ta... szary tłum, o wyni- 
kach decyduje hogactwo klubu. A tymczasem nawel w oko- 
licach „kontrolera“ (ostatni w regatach) winna być i jest 
zwykle wałka. A gdy jest walka, to są i jej wyniki, Te wy- 
niki sa ważne, te wyniki trzeba liczyć, bo one dają nk 
pogardzana przoz kol. Dzieciola „sumę punktów zdobytych”. 

Inaczej walka na dalszych miejscach ale skańczy i 
mszyszy „nie kandydujyey“ do nagród będą się z regal wy- 
cofać, o co chyba kol. Dzięciołowi nie chodzi. 

A że dalej „sumę punktów zdobytych” trzeba dz 
przez ilość jachtów ta wynika z moich poprzednich wywo- 
slów na temal zamożności klubów, Do lego nie wracam, 

Jedynym wytłumaczeniem „klasyfikacji“ kol. Dzięcio- 
ła byłby zawód osobisty lub lo cu ja nazywam „szowiniz- 
mem klubowyr". 

Wrażenie zaś po przeczytania tej „klasyfikacji“ jest 
takie, że miało to być pogneblenie, choĉhy na papierze, tego 
klubu, który w tym roku raczej dobrze wyszedł (na wo- 
dzie i wietrze), ale... 


„Góra uradziła mysz“. Jerzy Karpiński, 


Walka morza. 
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Nadzieje a rzeczywistosé 


Wodny sport motorowy, a właściwie jego najmłodsza 
gala? — jazda na motorach przyczepnych — lo najbarćzicj 
budujący i godny największego poparcia odłam sportów mo- 
torowych. 
gle obcowanie z żywiołem wody, czyste, niczakurzo- 
ne powietrze, emocja, podniesiona do najwyzszej роїскі, a 
przy iym niemal kompletne bezpieczeństwo — olo walory, 
które, obok niskiej ceny, zdobywają temu sportowi coraz 
większą popularność we wszystkich kulturalnych krajach. 
2 wyjątkiem, niestety, naszej Ojczyzny 

Setki tysięcy zrzeszonych ,outboard'istów" w Stonach 
Zjednoczonych, dziesiątki tysięcy w krajach Europy za- 
chodniej, miliony wyprodukowanych moturów — oto cyfry, 
które mówią same za siebic. 

Spójrzmy, co w tej dziedzine zrohiono w Polsce: atóż 
nujżywiej zajęły się sporlem wodnomatorowym.. wladze 
policyjne!; wydano przepisy i zakazy, notabene, nie zawsze 
technicznie wykonalne: sławny jest np. zekaz przekracza- 
nim przez ślizgowce szybkości maksymalnej, zhyt niskiej 
па to, aby się móc wogóle przy niej utrzymać na wodzie. 

Dodajmy do tego wprost fanatycznie wrogi stosunek 
nieklórych jednostek prywatnych, szykany kolegów klubo- 
wych, wygórowaną cenę benzyny, brak części zamiennych, 
niesłychunie niski poziom przeciętnej rohoty stolarskiej, 
wspomagany przez brak dobrych rysunków konstrukcyjnych 
łodzi, a po zsumowsae olrzymamy obraz tej ohydnej po- 
Żywki, w której musi się rozwijać nasz biedny embrion 
„przyezepniacki". Najgnrszych szykan, najdzikszych prze- 
Śladowań doznajemy jednak, juko motorowcy, ze strony 
braci wodniaków z pod znaku wlasla i żagli: rzecz znamien- 
na, ze o ile wioślarze uwazaję mas za „rozleniwlonych p: 
sibrzuchów”, o tyle żeglarze miunuja, wprost przeciwnie, 
„Wściekły wariatami“, 

Ani jedni, ani drudzy napewno nigdy nie trzymałi w 
ręku kierownicy ilizgacza, nie widzieli, jak woda tryska 
wachlarzem 2 pod łodzi, nie czuli chybotliwości wąskiej 16. 
deezki, gdy się Wylutuje wysoko w powietrze na przygod- 
nej fali; żaden leż z nich nie włażył tyle, co my stareni 
w pielęgnowanie żywej istoty, zwanej motorem. czy łodzi 

Większość bowiem prawdziwych motorowców sama bu- 
duje, lub przynajmniej konstruuje swe lodzie; a trzeba 
przynać, że konkuruje przy tym skutecznie z oryginalnymi 
łodziami zagranicznymi. 

Jeżeli ehndzi o określenie Istoty ,xhoczenin" motorowe- 
ко, rację таја zarówna żeglarze, jak i wioślarze, tylko że 


Ślizgacz wyścigowy 1931 r. 


mie mają racji co do azjatyckiego podejścia do spraw; 
ięlają, że sami sa też pewnego rodzaju wariatami; e 


raz można zaobserwować, jak w piękny, sdnneezny 
dzień wybiera sie towsrzyslwo żagliwką na spacer (wiatru, 
oczywiście, niema am śladu). 

żaglówka odbija od pomostu i wspomagana wiosłami 
1 tchnieniem zefiru stoi nieruchomo za przykosą na środ 
ku rzek raz dwie — trzy godziny; dodajmy olaklowa- 
nie przed i uporzadkowane łodzi po powrocie „z wycieczki! 
juk nazwać tych ludzi? 

Co do wioślarzy 
na pólhgku przewiosłowały w ciągu jednego dn 
metraw pod prąd Narwią... a ta jak nazwać? 

Dajcie więc koledzy-wariaci spokój nam, biednym mo- 
—9—— 

Po smutnych dy&resjach natury psychicznej zwróćmy 
sie do histarii polskiego sporlu wodno-motorowego. 

Początki tego pięknego sportu giną w mgle zapommic- 
nia: dawno, bardzo dawno, istniały na le motorówki, 
które samotnie pruły jej pusle podówczas wody. Było to w 
ewe czasy coś w rodzaju podróży łodzią przez Allantyk: z 
podziwem myślę o tych zapomnianych wyczynach, ogląda- 
jąc szczątki ówczesnych korabi. 
więcej dziesięć lat temu pojawiły się u nas mo- 
{огу przyczepne — wielkie machiny, przymocowane do nic- 
zdarnych, ciężkich łodzi. tych zespołach urządzano wy- 
Ścigi, wywrucajyc się niemiłosiernie z powodu wadliwej 
hudowy kadłubów. 

W ciagu następnych kilku lat doskonala sic nie tyle 
motary, ile jeźdźcy, którzy jednak ulegają, że tak powiem, 
stabilizacji. Mam na myśli „zamarynowanie” sportu wodno- 
motorowego: od awego czasu przybyło do dziś zaledwie pa- 
ru zawodników; wszystkie zawody obsadzaty w kółko le 
= wake 

Niemniej znamiennym objawem, dającym się zaabser- 
wowuć w oslatnich latach jest stopniowe wprowadzanie do 
zawodów motorów « mniejszych pojemnościach: + % de 
wniej nie było u nas ani jednego rasowego moloru poniżej 
500 cms, a tyle w ubiegłym roku stawało do t. zw. „Mara- 
tonu“ aż 3 motory klasy A — do 250 em», a nawet jeden 
0 pojemności 124 ems. 

Otóż w ciągu ostatniego dziesiytka lat sport „przyczep- 
niacki" rozwija się skutecznie, osiggajge kulminację w ro- 
ku 1934, w którym zainaugurowano doroczne biegi narodo- 


spotkałem raz takie panienki, co 
100 kilo- 


Ślizgacz wyścigowy 1936 r. 


Nawoczesny &lizgnez lurystyczny 


we pod nazwą „Maraton“, na wzńr sławnego ,Maratonu" 
amerykańskiego, choć w skromniejszej skali: zamiast ca 200 
km Hudsonem — niecałe 50 km na trasie Warszawa—świ- 
der—Warszawa. 

Pierwszy „Maraton“ zgromadził na starcie bezmala 20 
zawodników -— pożal się, Boże, — na jakich arkach Noego!: 
wielkie, cięzkie pudła, ani jednej lodzi, zdolnej da wyko- 
ma uczciwego wirażu. 

Ale entuzjazm był, publiczności moc, organizacja cal- 
kiem możliwa. 


Nagrody — puchary siale j przechodnie sypały się, jak 


7 rogu obfitości. 

Następne lata przyniosly slopniowe zmniejszanie się 
ilości zawodników: te same twarze weterani wszystkich 
zawodów poprzednich, ale zato со za klasa!: sami wad. 
niacy, czarni od wiatru l słańca. 

W ubiegłym roku do „Maratonu“ stanęły już wyłacznie 
ślizgacze o rasowym wykladzie, u wyniki osiągały poziom 
przeciętnych długodystansowych hiegów zagranicznych. 

Triumfuje w ,Maralonach" Akademicki Związek Spor 
lowy, klóry zndaje kłam mniemaniu wodniaków, że „wy- 
ścig motorów jest wyłacznie wyścigiem kabzy”; klub ten, 
będący chyba najmniej zasobnym w gotówkę, zdobywa 
przez 3 lala z rzędu, a zatem na własność, puchar przecho. 
dni za najlepszą ckipę wyścigowa. 


ZS-owcach" zaró 


że „zawsze coś wykom- 


Potwierdza się ogólna opinia o „„ 
wno motorowcach, jak żeglarzach 
binuja i są pierwsi” W ciągu ostatnich 2—3 lat zjawiła 
się moc rasowych wyścigowych motorów przyczepnych, spro- 
wadzonych bądź przez bogatsze kluby, badź przez jeźdź- 
ców prywalnych, i oto zaczęła sic tragedia: jeźdźcy przeko- 
nali się namacalnie, że nie wystarczy do zwycięstwa rekor- 
dowy motor, sprowadzony wraz z łodzią z Ameryki, że 


istnieje nieuchwytne „cos“, eo pozwala Amerykanom jechać 
z szybkością bezmala 100 kmgodz. na takim samym zespo- 
le, na kiórym u nas w najdogodniciszyeh warunkach wy- 


ciska się niecałe 70 kinjgodz. 


Co rohig Amerykanie dla zdopingowania swoich stalo- 
wych rumaków? — oto pytanie, nurtujące nasz światek mo- 
torowy; na pylanie to mógłhy. prawdopodobnie odpowie- 
dzieć posiadacz rekordu Polski szybkości bezwzględnej, п 
zurazem w klasie R -- do 350 cmt, klórcgo wspaniały wy- 
czyn ca 76 km godz. przekroczył о 1,8 km,godz. rekozd Eu- 
ropy, а tylko a 6 km ustępuje rekordowi ŝwlalowemu. Wy- 
trwały ten człowiek, Jeżdżąc stale na tym samym moto ~e 
podniósł swa szybkość w ciągu 3 lat od 58,5 km/godz. w 
1934 raku do 76,8 km/godz. w roku 1937. 


Wyścig klasy B. 


Poniżej przytaczam tabelkę rekordów polskich z osta- 
inich 3 lat: done te, chać niezatwierdzone rzucają pewno 
świasła na rozwój sportu wodno-molorowego w Polsco, 


Rekordy polskie w lat 
1984 1985 1997 


Rekord świata 
w r. 1937 


(do 176 cm?) 


A 

(do 250 cm?) 37,85 
B 

(do 350 cm?) 82,08 
© 

(do 500 cm!) 98,59 
x 

(do 1000 стз) 118,71 


(nieofic, 127,52) 


Uderzo tu przede wszystkim szybki postęp w klasach 
A1B i brak jakiegokolwiek postępu w klasach C i X, Wy- 
niki w tych astatnich sa śmieszne w porównaniu ze śwłato- 
e 

Nie stoimy Już obecnie na końcu szeregu państw, kule 
tywujących sport wodno-motorowy, przynajmniej w adnie 
sieniu do klas A t В; padsję tu tabelkę, zestawiającą wy” 
niki, osiggniele w, różnych państwach, przadujących рой 
tym względem: 


183% w: 


Rekordy z r 


Klasa: | ————— , —Á——— “л 
Angli | Tahi | St Zjedn. | Polsce 
- = 
A 60,3 67,7 77.65 60,28 
B 59,65 7 82,06 75.8 


Wyników w klasie C nic mogę podać, gdyż jedyny pol- 
ski zawodnik, mający szanse usiągnięcia dobrych wyników, 
mógł wziąć udziału w mistrzostwach Polski w r. 1437. 
W klasie X nie mamy, niestety, matoru, który można 
by bez wstydu „ludziom pokazać”, wobec tego śmieszne 
wyniki w lej klasie należy uważłąć za niemiarodajne. Tyle 


a przeszłuści: przyszłość wygląda Jakoś więcej różowo: 
utóż isinicjąca nieoficjalnie Komisja Międzyklubowa Jach- 
lingu Motorawcgn. sparaliżowana jak dotąd 2 powodu bra- 
ku statulu, a zatem moralnego oparcia, ma być w kleża- 
суш raku przelstoczona w Zwiazek, którego sialut jest Już 
w opracowaniu. Micjmy nadzieję, że Związek weźmie w 
twardsze ręce losy polskicga embriona wodno-motorowegu. 
L. D. 
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Co słychać zagranicą? 


Przyznać trzeba, że zagranicą trochę więcej myśli się 
© włoślarstwie w zimie. Dotyczy to nietylko samych wio- 
ślurzy-zawodników, ale а publiczności. Pisma zemieszezaĵja 
w 


domoŝci. tyezace sie przehiegu ireningn i wiuslarz nie 
ma możności zapadania w sen zimawy, który nieslely jest 
u nos nagminnie panującym. 

Wioślarze Camhridge i Oxford już przygotowują sic 
do nowej batalii. Termin wyse 
kwietnia, Przypomnieć należy , że w r. ub. Oxford nurcsz- 
vit przerwał passę 


u ustalono na dzień 2 


pod rząd zwycięstw Cambridgeu i na- 
reszcie wygral. Wygrano lu stanowiła przelom w tych z» 
wadach, klåre skutkiem ciągłych zwycięstw „Jasnuniebic» 
kich” stawały się już nieco nudne. 


Dunia traci swoją najlon 
była dwójka bez stern 


ла osadę, którą niewatpliwie 
kluhu Snroe. Dwójka tu zdobyła 
srebrny medal olimpijski w Berlinie, a w Amsterdamie hy 
lu również drugą w mistrzostwie Europy za Włochami 
Szlakowy tej dwójki H. J. Larsen zoslal powołany do woj- 
ska | nie będzie mógł trenow 
Danii na skilie Viggo Olsen i w ten sposób będzie to nsa- 
da famllijnu, gdyż na nosku wiusluje jego bret И, Olsen. 
Ciekawym jest tylko, czy mlody Olsen dorówna umiejęt 
—— | n antem Lorema! 


Jego miejser zujmie mistrz 


Znany trener angielski G. D. Cordery, który wychował 
enle pokolenie świcinych skifistów niemieckich z Schaferem 
i dwńjką Kaidel 4 Pirsch nu czele, w r. ub. opuścił Niemcy. 
Oświadczył przy tym, że pobytem w Niemezceh czuje się 
nieco zmęczony i chee odetehnyć minu atmosferą. Oku 
zuje wę jednak, ie kilkumiesięczny wypoczynek w An- 
glii wyslarczył Corderyemu, gdyż obecnie został zaanaga 
Зам ппу do А. G. Wiking w Lipsku na stanowisko trenera 

Szwajcarii grozi ulratu ubydwu świetlnych skifistów 
Sluducha i Nufliego. Studuch już pod koniec ub. sezonu 
ośwladczył, że wycofuje się z czynnego życia sportowego. 
шїї zań utrzymał posadę, kióra zmusi go do przeniesienia 


sig do Bazylei, gdzie nie hedzie miał czaru na trening. W 
lech snosih Szwojeurla zastanie pozhawiona jednego ze 
swych najmocniejszych punktów. Dzięki długoletniej ry 
walizacji Studacha 2 Ruflim. ohydwaj ci skifisci doszli do 
wysokiej klasy i zdobyli diu Szwajcarii wiele sukcesów 
Wstępujący па ieh miejsce młody de Graffenried, nie re- 
prezentuje jeszcze tej klasy, со jego słynni poprzednicy w 
rodzaju Dosshardtn, Sehneldra, Cundeveuv. Studucha i Ru 
Шека. 

Anglia przygotowuje się do wielkiej imprezy, która na 
м dumna nazwę British Empire Gomes — Igrzyska Pan- 
stwa Brylyjsklego. Reprczentacyjno ósemkę angielską, któ 
та pojedzie do Australii, gdzie (w Sydney) odbędą się 
igrzyska, trenuje słynny skifista angielski Jack Beresford 
junior i P. J. Jackson, nadzieja Angl 


b 


w biegach skifo- 


Král Danii Christian X wręcza nagrode zwycięskiej osadzie 
niemieckiej w biegu u puchar Wschodniego Morza. 


Włochy myślą hardzo poważnie o mistrzostwach Eura- 
py w Mediolanie i szukają ustawicznie młodych wioślarzy, 
którzy by mogli odegrać główną rolę, Ostatnia prasa włos- 
ka doniosła о nowej parze skifistów Bendoni i Tatlini, któ- 
rzy na dwójce podwójnej mają stanowić wiclką klasę, Zdo- 
byli oni mistrzostwo Włoch juniorów. Tak więc na dwójce 
pudwójnej bedą Włochy miały w roku 1938 dwie dobre 
osady, głyż dwójka, klora reprezentowała Włochy w Am- 
sterdamie również przedstawiała niezły poziom. 

Cickawe hosto rzucili oslatnio Niemcy n hasło ta brzmi: 
skif jest najlepszym nauczycielem wioślarstwa, Ponieważ 
Jednak skif jest bardzo kosztownym sprzętem, u przy tym 
niecey od szere- 


bardzo kruchym. przeto konstruktorzy пін 
gu już lal pracawoli nad budową taniego skifa. Wreszcie 
znany icoretyk wiaślarstwa, wykładowcu berlińskiej Aka- 
demu wychowania fizycznego Hugo Bormann, skonstruował 
t. żw. Volksskiff, czyli skif ludowy, klórego cena wynosi 
250 marck, Skif ten zbudowany jesl z dychty a zatem jest 


tańszy w budowie i lrwalszy w używaniu, W Berlinie widzi 
się joż dziesiatki tych skifów ludowych, które zdobyły во» 
hie olbrzymią popularność. Wadą lej łodzi, której narazie 
Bormann nie polraf: usunąć, jest nieco zbył wysoko poto- 
żony punkt ciężkości, skutkiem czego wiosłowanie na ta- 
kim skifie jest nieco iune, niż na skifie „prawdziwym“, 
Nie ulega watpliwości, że trening większej ilości wio- 


ślarzy ua takim skific duje im lepsze opanowanie łodzi i 
samodzielność. Przypomnieć jednak należy, że i w Polsce 
ud wielu już lat próbowano hudowaé skify z dychty. Skify 
takie widziałem w Warszawie (WTW) | w Kaliszu (PKS). 
Warto by maze sprowadzić jednego lakiego skifa ludowega 
na wzór i hudować u nus łodzie tego 1ури dla młodych 
wioślarzy. 
w. n. 


Ponętne zaproszenie dla polskich wioślarzy 


Któż z polskich wioślarzy, którym wypadło zawadzić 
о Niemcy nie zna referenta turystycznego Niemieckiego 
Związku Wioślarskiego? (nasi on abecnle oficjalny tytuł: 
Deulscher Rerchshund fur Leihesdbungen. Fachamt Rudern) 
Wysoka i tego post 


p. Pollego jest dobrze znana wśród 


wioślarzy zagranicznych a w samych Niemczech uchodzi 
оп za jednegu z najzdalniejszych organizatorów. Z jexo ini- 


сјвіуму doszły do skutku dwie wicikie wypruwy między- 
narodowe wioślarzy kilku państw, którzy mieli sposobność 


zazacjemić się z pięknem wód marchii brandeburskicj w naj- 
bliższym nohliżu Berlina. W wyprawach tych Polska była 
licznie reprczentowana, zwłaszcza w pierwszej z nich а 
ówezesny występ naszych wioślarzy pozoslawit po soble 
nader dodatnie wrażenie. Serdeczne więzy nawiązane po- 
dówczes między wioślarzami niemieckimi a polskimi sta- 
uowiły pierwszy bodaj przejaw poważniejszego zbliżenia 
między wioślarstwem obydwu tych krujów. 

Trzeba przypomnieć, że p. Polic nie ogranicza się do 
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samej organizacji wycieczki ale jest także dusza każdej 
wyprawy. Jego niezmordowana energla i pogoda umysłu, 
która zachowuje w sytuacjach najbardziej krytycznych, 
zjednały mu spora garstkę przyjaciół w całej Europie 
śradkowej. 

Dzięki inicjatywie p. Pollego 
jów mieli sposobność poznać się hlizej а wymienić mię- 
Podczas tych wypraw zostały nawią- 
które przetrwają niejedna 


ślarze szeregu kra- 


dzy sohg wrażenia 
jedne nici przyjażni. 
próbę. Obecnie p. Poke inicjuje trzecią wyprawę między- 
Ponieważ okolice Berlina zostały już, można 
eksploatowane” pod względem zaintereso- 
turystyki międzynarodowej, więc p, Polte kieruje trze- 


pow. 
su 
cia micdzynarodowg wyprawę winŝlarzy zagranicznych w 
Jeden z najpiękniejszych zukatków Niemiec a mianowicie 


na zachód, na Men. Wyprawa ta zapowiada się bodaj jesz- 
cze ciekawiej, niż poprzedni 
ari“ wycieczki będzie miał miejsce w dn. 9 lipca 
1938 r. w Bambergu. Pierwszy dzień zostanie poświęcony 
na zehranie uczestników, omówienie ssczegółów, podział 
na osady, przy czym zaznaczyć należy, że łodzie stawiają 
do dyspozycji uczestników wycieczki miejscowe kluby wio 
ślurskie bez żadnych kosztów, związanych z transportem, 
ubezpieczeniem Ир. 

W dniu naslepnym odbędzie się uroczyste powitanie u 
czestników wycieczki, W dn. 11 lipca przewidziano zwiedze- 
nie miasta Bamberg oraz wyjazd autobusami до Zamku 
Banz, Wieczorem tego dnia zebranie towarzyskie w lokalu 
klubowym Bamberger Н. С, We wtorek 12 lipca uczestnicy 
wycieczki udadza się uutobusami do Staffelbach, gdzie Już 
wsiada do łodzi, ahy pojechać da miejscowości Hassfurt. 
Tam spożyją obiad, poczym dalsza jazda do Schweinfurlu. 
W Schwcinfurcie zwiedzanie zakładów firmy Fichtel i Sachs. 
Wieczorem zwiedzanie minsta. 

We środę 13 Ирса wyjazd ze Schweinfurtu do Volkach, 
inm ohiad i piesza wycieczka do Vogelsburga. Po potud- 
niu jazda de Kitzingen, Wicezorem zebranie towarzyskie 
na przystani Kitzinger R. V. 

Czwartek 14 lipca przyniesie pauzę, Uczestnicy wyciecz- 
ymbergl autobusami. Powról tego sa- 


kl udndzą się do N 
mego dnia wieczorem, 

Na piątek 15 lipca przewidziano następujący program: 
rano wyjazd z Kitzingen do Qchienfuri, iam drugie śnia 
danie, poczym dalsza jazda do Wurzburga. Wieczorem zo- 
bawa na przystani Wurzburger R. V. Sobota 16 lipca po- 
święcona jest na zwiedzenie miasto Wurzburga z jego 0s0- 
Wieczór do dyspozycji u- 


bliwoŝciami architeklonicznym 
czestników wyprawy 

Niedzicla 17 Mpca przyniesie ciekawą wycieczkę auto- 
busami х Wurzburga do Uffenhcimu, сыс] twangen, Din- 
kesbuhl, Rothcburga, Crelingen, Bad Muergentheim poczym 
nastąpi powrót da Wurzburgs. Wieczór do dyspozycji. 

W poniedziałek wracamy na łodzic. Z Wurzhurga je- 
dziemy do Vellschüchheim, ohlad w Gemünden, popotud- 


dniu dojeżdżamy do Lohr, gdzie oczywiści zwiedzamy lo- 
kalne osobliwości. We wtorek 19 lipca dalsza jazda łodzia- 
mi z Lohr da Rorhenfels, a po obiedzie do Wertheim. Wic- 
czorek iluminacja zamku, ognie sztuczne, zabawa. 

We środę 20 lipca jedziemy > Wurthcimu do Milten- 
hergu na obiad a po tym autobusami przez Spessart do 
Aschaffenburga. Wieczorem zabawa па przystani Aschaf- 


fenhurger R. C. 

Crwarlek 21 lipca przyniesie zakańczenie wyprawy. 
Autobusami jedziemy z Aschaffenburga przez Hanau i Of- 
fenbach do Frankfuriu nad Menem. W mieście tym jest 
do zohoezenia, więc cały dzicń spędzamy 


sporo osobliw. 
we Frunkfurcie, przyczym przewidziane jest zwiedzenie 
portu lotniczego i znanej fabryki 1. G. Farben. Wieczorem 
widowisko ludowe W piątek 22 lipca mamy jeszcze czas 


SPORT Ww OD NY 
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na dalsze zwiedzanie miasta | okolicy, wieczorem zaś nasta- 
pi uroczyste zakończenie wycieczki w domu klubowym R. 
С. Germania. Kto ma jeszcze ochotę może pozostać jewzcze 
przez sobole » niedzielę, aby zobaczyć okolice Frankfurtu, 
wziąć udział w przejażdźce po Menie itd. 

Warunki finansowe udziału w lej tak pięknie zapo- 
wiadającej się wycieczce nie zostały jeszcze opublikowane. 
W każdym razie, znajac „leryle“ wypraw poprzednich ma- 
ina być przekonanym, że koszty te beda minimalne i abso- 
lutnie nie przekroczą mozliwości skromnych kieszeni wio- 
ch. Pamięlać należy, że na kolejach niemieckich 
uczeslnicy będą karzysłać ze zniżki БО „a więc koszty bi- 
Jelu do Bambergu zmniejszą się wydatnie. Poza lym mo- 


żliwym jest, że iele micjscowaści, przez które przejcz- 
dżać będzie wycieczka zorganizuje przyjęcia, przez со ko- 
szty i lak dość nieznaczne, zmniejszą się jeszcze. 

Kto więc ma lylko możność wyjazdu w tym czasie na 
urlop — powinien wykorzystać lo mile zaproszenie nad 
Men. Z pewnościa nie pożałuje tej Wycieczki, Trzeba przy- 
tym przypomnieć, że będzie to wycieczka międzynarodowa, 
u więc wezmą w niej udział przede wszyslkrm wioślarze 
zograniczni. Napewno pokużą sig licznie Duńczycy, przy- 
heda Szwajcarzy, Szwedzi, Holendrzy, Anglicy itd. 'Vakże 
i z tego względu wycieczka ta zapowiada sig nad wyraz 
interesująca. 

Oficjalne zaproszenie dla РАТУУ, ma nadejść w najbliż- 
szym czasie. Podane zostuną przy tym szczegółowe infor- 
macje, dotyczące koszlów wycieczki 1 warunków udzialu 
w niej. Zanim to jednak nastąpi — każdy będzie miał spo- 
sobność rozważyć zalety tej wycieczki i. nabrać ochoty 
do Jazdy nad Men. 


W. Długoszewski. 


ZNIŻKI KOLEJOWE 


Artykuł mój pod tytułem „Pomoc dla sporlu" wywo- 
łał reakcję, hardzo ostrą, w postaci sprostowania przez Pań- 
stwowy Urząd Wychowania Fisycznegu | P. W. Pisząc len 
artykuł powodowałem się jedynie chęcią przyczynienia się 
do wywełania dyskusji na temat nowych przepisów a zniże 
kach kolcjowych, które nie tylku według mojego zapatry- 
wania, lecz takze zdaniem wielu kolegów — sportowców, 
są dla sportu niekorzystne. 

Pa zuznujomieniu się ze sprostowaniem PUWE i PW 
usze przyznać, że niektóre z moich wywodów byly niesłu- 


szne, gdyż oparte na niezrozumieniu dotyczących punktów 


przepisów. Ponieważ nic ja jeden doszedłem da tukich wnios- 
ków, lecz i wielu imnych kolegów, dowodzi to, że przepisy 
nie są zredagowane dostatecznie Jasno. 

Czuje sic w obawięzku podać do wiadumości Czytelni- 
ków Sporlu Wodnego, że wahec wyjaśnień. zawartych w 
sprostowaniu PUWF i PW, cofam podniesione w moim ar- 
tykule zarzuly co da punktów objętych tym sprostowaniem. 
Równocześnie zaznaczam, że podając nowe przepisy kry- 
tyce, nie miałem bynajmniej zamiaru występować w jaki- 
kolwiek sposóh przeciw naszym najwyższym Władzom 
sportowym, lecz chciałem dać im tylko materiał z „lini 
potrzebny dg wywalczenia korzystniejszych dla sporlu że- 
«larskiego warunków. 


Czesław Pełelenz 
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Wieś a sport i wychowanie fizyczne 


Czy rzeczywikcie wychowanie fizyczne i sport są tek 
polrzebne dla wsi, ze tyle sie robi o to teraz huku i tyle 
dyskutuje się. Czy właśnie bezpośredni kontakl włościaninu 
z przyroda i pracu па ruli nic wyslarczajs mu za gimna- 
stykę 1 za boks lub udział w jakich zawodach sportowych 
do uprawiania których chce zmusić go powiedzmy ostatnia 
= 

Musimy odpowiedzieć na to nie, a lo dlatego. że wy- 
chowanie fizyczne : sport wyzwalają człowicka z niewoli 
jaką па niego naklada jego praca zawodowo zarobkowa 
Dla chłopa polskiego zagudniente w Jest specjalnie ważne, 
gdyż może się stać jednym х zasadniczych śradków w wal- 
ce a poprawę bytu i szerszego udziału w wartościach kul- 
turalnych, klóre sa obecnie dostępne dla miasta 

W „Sporcie Polskim" ukazało sic Kolejno kilku arty 


kulów na temat udostępnienia w. f i sportu dla wsi, oraz 
rozwinęła się dyskusja o ideologiczne zalożenie lej akcji. 
Udziuł w dyskusji biorą: nauczyciel, wizytalor wychowania 
fizycznego mimsterstwa W. R. i 0. P. p. M. Krawczyk. 
dziennikarz sportawy z Wilna p. J. Niccieeki, oraz p. St 
(orączko jako ideolog ruchu chłopskiego, Że wszystkich ar 
lykułiw właśnie artykuł p. sl. Gorączki najtrafniej i można 
powiedzieć najsolidniej poruszył interesujące nas zagad- 
nienic. Oto co mówi przytaczony przez nas autor: w Nr. 
BS. P, z dn. 20.X.37 p. t. Wychowanie fizyczne na wsi. — 
Realny pozylywizm skloni chłopa do uprawiania wycho: 
wania fizycznego na podstawie nakazu dyklowanego z we 
wnętrz jego trzeżwej praktyczności. Jcielt uda się nam 
udowodnić, że wychowanie fizyczne ı sport służe chłop. 
slam interesom całą swa hezpośrednig celowoseig, ta osią 
&niemy duży sukces. По gdy chlop już сой rozumie, lo z 
uporem będzie dążył po rozpoczętej drodze. 

Otóż właśnie nie daleka chłonska Finlandia może nlu- 
żyć nam najbardziej klasycznym tegu przykładem. Spori 
fiński zastał diwigniely na lak zawrolne wyżyny przez 
świadamego chłopa fińskiego. To są sławni biegacze 
miolacze, narciarze fińscy. Dziewięćdziesiąt procent ich re 
krutuje się z małych osad wiejskich, z ferm, których dzie- 
siglki tysięcy sę rozsiane na pegorkowatej krainie jezior. 
A jakże jest ze spurtem w Dan , Norwegii, w 
fy.h krajach gdzie miasto, zaryzykujemy to powiedzenie 
Jest pizeważnie wielką wsią. Gdzie dystans | różnica po- 
miodzy wsią a miastem nic jest tak ostra i tragiczną Jak 
* .. 

Chłop polski w walce u lepszy byt chee wykorzyslać 
спіс sport i wychowanie fizyczne dla swojego odrodze- 


° 
nia. Właśnie lo parcie z dołu znalazło swoje echo w kon- 


kreinych hasłach usportowicnia wsi jakie rzucają obecnie 
nasze naczelne władze wychowania fizycznego i sportu, 
oraz państwowe związki sportowe. 

Staimy wabce zagadnienia. które z tych iaslytucyj so 


powołane do przeprowadzenia całokształtu tej akcji Związ 
ki sporiowe w każdym bad» razie nie. Poprostu brak im 
w iym kierunku doświadczenia oraz niezbędnych środków 
Akcju tg muszą pokierować PUWF 1 min. W. R. i O. Р. 
P. Goraezho jednakże myli się, mówiąc, ze: .. możliwości 
propagandy sportu i w. f. na wsi przez działalność związ- 
ków sportowych... są minimalne „Zawsze istnieje możliwość 
współpracy tych związków z wszelkiego rodzaju arganizu- 
mi działającymi na wsi. Gdyby le sprawę ujął w swoje 
ręce Związek Związków Sportowych lo przy skoordynowa- 


niu całej pracy mogla hy być ons bardzo skuteczna 4%4444- 
cza Jeśli chodzi a nrzyciggniceie do sporu i w. f „starszego 
pokolenia. 


Ogarniccie młodzieży wiejskiej w oheenveh wurunknch 


nie nakzy do specjalnie Irudnych zadań. To jest kwestia 
kilku lat. Fundusze na lo znajda się z übcielych subsydyj 
dla niektórych zbyt kosztownych, a niepotrzebnych pseudo- 
ideologicznych urkanizacyj wiejskich, które wnoszą zamęt 


w całą sprawę konsolidacji narodowej wsi. 

Ministerstwo W. R. i O. P. dotad jeszcze nie postawiła 
należycie sprawo -.5.towania fizycznego w szkołach wiej- 
skich. I nie słychać nie narazie а jakichś próbach w iym 
kierunku, chociaż opinia społeczna zywo tym się inleresu c 

Szkoda czckać na iniejalywe jednostek, a której mówi 
p Krawczyk w swoim artykule „Wysportowienie wsi” 5, P. 
Nr. 3 z 15.9.37. W budżecie min. w. г, 1 u. ух poprostu musi 
iela wychowaniu fizycz- 


byè zwiększony kredyt na nauczy 
nego. Francja dala nam przykład jak może byĉ rozwiązany 


problem pracy nauczyciela w. f. na terenic wiejskim, Każdy 
nauczyciel ma kilka wsi i ma rower. U nas zbyt sie lek- 
ceważy rule mauczyeiela nietylko w sporcie i w. f, ale i 
w pracy kulluralnej daje mu się bardzo mało, » żąda sie 
a fi- 
zycznego w zakresie ich działalności trzeha dać jaknujwięk- 


od niego bardzo wiele. Otóż nauczycielem wychawan 


sze uprawnienie i poparcie w kształtowaniu nowrgo i zdro- 
wego obywatela w myśl zasady in corpore sano, mens 


em koilawego aku- 


sana. Pożegnamy sie wtenczas z wido! 
demika, który nawet laski nie może udźwignąć w ohronie 
awojej idei lub zdobyć sie nn poprowadzenie samodzielnega 
knnkureneyjnego interesu ary jakiego. 

Jeśli chodzi o pracę na wsi PUWF'u, to musi być ona 
*lunnwezu zreorganizowana. Poziom wymagań wychowania 
fizycznego i sporlu wsi jest już na tyle wysoki, że niestety 
wiedza instruktorów pawialowych w. f. i p. w. jest zbyt 
mała i niewystarczająca. Trzeba pchnąć na wieś nowe ka- 
dry, hurdziej fachowe, bardziej inteligentne. Jeszezc jeden 
kardynalny warunek, ci ludzie muszą być związani z tere- 
nem pracy ideowo з znać dobrze psychologię chłopski 

Zresztą i sam program w f. i sportu dla wsi musi 


ulec poprawkom. Zupełnie słusznie mówi p. Goraczko w 
tym samym swoim artykule - Przestiańmy karmić chłopa 
kononami stworzonymi w ubiegłych stuleciach dla mlodzie- 
ży uczącej się w postawie siedzącej, aż do powstania Жад 
kulszowej ! 

W moim zrozumieniu, po zdaniu sobie sprawy z chłop 


skiej mentalności i po rozpatrzeniu charakteru obcenie lan- 
sowanych form sporlu, jego faklury i organizacj 
dzę, że usportowienie wsi załeżne jesi: a) od zgrania po- 
pylu sportowego z padażą, b) od udowodnienia, że sport 
jest zjawiskiem służącym rozwojowi życia ludzkiego, a for- 
my jego są bezpośrednio związane z najbliższymi celami 
chłopskiego życia praktycznego. Zgranie popytu z podażą 


twier- 


Sprzęt rybacki na brzegu Naroczy. 
fol В. Okuszko 
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może nasłąpić jedynie przez stworzenie wartości zupceln.c 
istycznej kultury chłop- 


nowych opartych na potrzebach ге 
skiej. Teoretykom sportu i ludziom sport len tworzącym, 
łatwiej nagiać się do życia chlopa | zerwać z poglądami 
niesłusznymi niż zmusić chłapa do przeżywania uczuć 
wzniosłych w dziedzinie abstrakcji po udanym rzucie do 
kosza luh po pobiciu rekordu o Jedna dziesiątą. ...Dlatega 
te ubecne faktury sportu irzeha zmienić na więcej ЖЖ 
zane z codziennością chłopskiego życiu, a zwłaszcza z jego 


potrzebami... 
Nawiązując da poruszanego przez nas tematu usporio- 
u wsi należy słów kilka puśrięcić znaczeniu propn- 


wi 
капу sportów wadnych na wiejskim terenie. 

Winślarstwo, żeglarstwo. pływanie są to dziedziny spor 
tu, które korzeniami swoimi tkwiy właśnie w praktycznej 
wudziennoŝel chlopskiej. Wszędzie gdzie jest woda, gdzie 
chłop jesl rybakiem przewoźnikiem istnieja możliwość 
woju tych sportów. alo to nastąpi Iylko wtencza 
naocznie będzie wykazana mu korzyść materialna płynąca 


Kronika 


Mistrzostwa pływackie Europy 
Do mistrzostw pływackich Europ) zgłosiło się już 21 
x 29-0 zapraszonych państw, ы mianowicie: Polska, Niem 
cy, Austi Luksemburg, Szwce, Norweg Czechosłowa- 
cja, Hiszpanie, Holandia, Francja, Włochy. Portugali 
tendis, Szwajcaria, Irlandia, Estonia | nezywl4cie Anglia. 
W turnieju waterpolo wezmu udział zcspnły Wii 
Niemiec. Szwecji, Luksemburga, Austrii, Jugosławii, Belg 
Anglii, Czechosłowacji, Miszpanu, Holandii i neji. 
Mistrzostwa odbędą się w dniach od 6 do 13 sierpnia 
w Londynle, gdzie Angielski związek pływacki, organizu- 
y zawady, zamierza wynniąć Jeden z większych hotelów 
din uczestników mistrzostw. 


Karliczek w Berlinie 
W Berlinie rozegrane zostały pływackie akademickie 
mistrzostwa wyższych uczelni Rzeszy. W biegu na 1500 m 
Karllczek zajął drugic miejsce w czasie 22:61,1. Pierwszym 


był Lichich w czasie 22:25,6. 


Zimowe mistrzostwa Polski 
Polski Związek Pływacki postanowił powierzyć urgani- 
żueję zimowych mistrzostw pływackich Polski Łódzkiemu 
Okrękowemu Związkowi Plywackiemn Mistrzostwa te od- 
beda sie w lutym w basenie YMCA. 
Mecz Polska -Austria w Wiedniu rozegrany zostunie 
w połowie kwietn 


Na pływalni C.L W.F 

Treningowy obóż waterpolowy, pod kierunkiem trenere 
erskiegu Hayki odhył ale w ubiegłym miesiącu. 
Węgier wyraża się w dodalnich słowach o postępuch 
1 zdolnościach polskich pływaków, a mianowicie: 

Bocheński przy swej wadze, szybkości. „głowie w grze” 
1 dobrym strzale jesl najlepszym kierownikiem ataku 
Jednak specjslnega talentu da piłki wadnej nie posiada 
Makowski jest najmądrzejszym graczem zc wszystkich. Je- 
dyna jeszcze wade, to słaby strzał. Ale ta jest kwestią tre- 
ningu. Zubuwiez jest najlepszym technikiem; posiada najsil- 
niejszy strzał. Musi dużo trenować, aby być w kondycji i.. 
awalezyé swą angielską flegtno w grze. Karpiński jest zdol- 
zawziętym bekiem, ale musi nauczyć się mądrze po- 
piłkę atakowi i strzelać. Iwanow, belgijski student po- 
siada wrodzony „dryg“ du waterpola. Jest on dużą nadzicję 
ua przyszłość. Ju to bardza zdolny bramkarz, 
niestety, malo trenuje. wskutek czego popełnia częsta fatal- 


rzcbski 
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z lego. Weimijmy naprzykład lakie jozioro № 
nie umie plyw. 


racz. Dzie- 
chociaż 


więćdziesłąl procent rybaków 
zało świetnie wiosłują i panują nad swoim sprzelem ry- 
Lackim. Dotąd jeszcze mimo ożywionego ruchu turystycz- 
nego nie ma lam ani jednej wypożyczalni łodzi wycieczko- 
wych. Typ olbrzymiej ciężkiej łodzi ryhackiej jesl dn ce- 
Mw turystycznych nieodpowiedni, u inne konstrukcje nie 
są im znane. Bardzo wdzięczna rola pionierska dla P. Z. 
T. W., tak samo jest z żeglarsiwem i pływaniem. 


Poteinym zastrzykiem propukandowym Jest dla chłu 
kunkrelna możliwość obej wypływając 
2 uprawiania w. f. i sportu, Tylko lo co on widzi przenie- 
sione z miasta jako obee, śmieszne czasem, a przede wszyst- 
kim pańskie. Dlategoteż musimy teraz u zarania chłopskiv- 
Ko sportu wyjątkowo ostroinie podchodzić do tego zagad- 
«kal | bardzo uważnie słuchać co mówi sama 
chłopska ma ten temat. 


enia korzyści 


D. Krzomski 


pływacka 


ne błędy. Konarek wnosi do gry dużo serce 1 temperamentu; 
Kra za bardzo egoistycznie. Szwankuje kandycja fizyczna. 
sle jest kwestia treningu © życiu w myśl zasad sporto- 
wych. Hullor to najpowazniej lraklujacy waterpolo gracz 
abozu. Twardy «ахак wraz х Karpińskim stworzy doskona 
ła parę nbroáców. Podobnie, jak i Karpiński, podaje pilla 
bez głowy, co u beku jest duzym hledem. Jędrysik — to na- 
sza największa nadzieja nu przyszłość Gra prawie hezbled- 
nie, słabszy ina tylko sirzał no | kondycje (17 lat!) Kie- 
ryk ta kopia dędrysiku. Wiener za duin fauluje, ale przy 
awej wadze może hyć dobrym bekiem. Stmaderek, zawziety 
hek o dobrej technice i „głowie“ ale zu walny. Bochenek 

lo hramkarz przyszłości, Poza lym na obozie byli jeszcze 
Luznaĥezyey Cendlak ı Kolasiński, którzy po zaznajomieniu 
się z melodami pracy Raykiego, stać się powinni pioniera- 
mi waterpola w Poznaniu, oraz krekowianm Włodek. 

10 pierwszych wymienionych plus Karliczek 1 | Jankow- 
ski stanowić będą reprczentację Polski. 

Pierwszy „chrzest bojowy” otrzymają nasi waterpoliści 
już w marcu: przyjczdża do Polski na miesięczne tournée 
drużynu węgierska M. T. К. w której barwach grają obecni 
reprezentanci Węgier. Homonay, Brandy, Назву i Mezuy. 
Oprócz nich Laky Földes i Vadas nie su o Wiele słabsi. Mistrz 
olimpijski Cs 


uzupełni drużynę. 


Również na pływalni C. 1. W. F. odbyły się w grudniu 
miedzykubowe zawody dla juniorów I-ej i II klasy, które 
zgromadziły przeszła 50 zawodników ze wszystkich klubów 
stołecznych... prócz AZS-u. 

Pu raz pierwszy w Pulsce organizatornwie przeprowa- 
dzili selekcję zawodników nie ze względu na klasy, ule ze 
względu na wiek. Okazało się, że jednak juniorzy są lepsi l 
ed 11 klasy! 

Wyróżnili się specialnie Smoliński, Kummant i Kossow- 


ski. 

Wyniki szczegółowe 

100 m. st. klax dziewezul: Lisowska 2:081. 

100 т. st. klas. jun, chłopców: Kossowski 1:314. 

100 m. st dow. chłopców: Smoliński 1:10,2 (1) bez kon- 
kurencji. 

100 m. st. grzbiet. chłopców: Kummant 0:26,3 (1). 

100 m. st. dow. dziewcząt: Wiezniewsku 1:42. 

Sstafeta 3X 100 sl zm. PZL 6. 

Sztnfeta 5 X 50 st. dow. Lekiu 2:42 
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Poza Лут udhyły «ig dwa mecze waterpolowe pomiędzy 
tamami kumhinuwanymi. Wyróżnili sie „niedobitki“ obo- 
zw waterpolowega. Zuhowicz, Iwanow i Konarek. 

D 


E + 


Uheenie jednak musi nastapie dluzsza. hu oz dwumie- 
d przerwa w lreningu walerpolistow z powodu se 
knięciu hasenu С, I. W. F, do 1 morea h. r. 


Kursy WF. w Katowicach 

Ukręguwy Ośrodek WF w Katowicach organizuje w pły 
walni Łaźni Miejskiej w Katowicach 6-tygodniowy kurs piy- 
waeki dla pań i panów niestawarzyszanych początkujacych 
1 zaawansowanych. 

Pierwsza lekciu odhędzie się 18 bm. 

Dalsze lekejv udbywać się bydy dwa 
we włarki i кум ані oll godz. 1. 18 dla po: 
Ti - 20 dla pań 

Opluta zu suly vzas lewania kursu wynosi 3 złotych. 
€wierenia prowadzone heda pod kierunkiem fachan vel MM 
instruklnrskiel Okręgowego Ośrodka WE 


м tytoda 
ów. a wd godz 


Imprezy plywackie na Pomorzu 
Pudezu walnego zebrania pływaków poinorskich usta- 
m zastały lerming szercgu imprez sportowych w roj 
cxin, | tuk w lutym зр: 
rze, w lipcu 1 
dziydz a w метрои Pomor: 
kanie z hudziy 


(һе 


Się spotkanie Łódź P^ 
ch Toruń Mydgoszez 
Poznań | rewanżawe spot- 


mo. 


Wplaw przez Sekwanę 

W biezącym sezonie doroczny «sicie pławueki wpław 

przez Svkwanę udby! się m wyjatkowe Irudnxeh waron- 
kach. hu pres do mrori 


Kronika 


Dochodowe regaty wloślarskie 


wnkie reguly w Henley, które odbywaja się rok- 
Veerniv w uslanim Fsgedniu czerwca, wzgl. w pierwszym 
lipca, sa nienytpiiwie najpopulueniejses ini: regatami wio- 
*larskimi na rałym świecie. Do ni 
się opinia nieuficjalnych misirz 

Ze sprawozdania komitetu regstuweki 
tnie regaty przyniosły brutto dochodu 59127 fi 
jów. a więć blisku świni milona złotych: Ki 
Jednak puwazne uydutki w zwięzku ^ indows trybun 

Mi a, 19838 му оао reguly na dule 28 czerwca dà 2 
wamba takze doni 
nowy sad, startijycych w regatach przez Irenerów 
zawuduwyeh. Dolxehezos nsudy te mogly Муў irenowune wy- 


lawan regaty le cieszyły 
ln świ 


Mea, Wan Ju zmiunę, pozwalając na 


Kem przez Instruktorów amatorów. 
Z Bydgoskiego Towarzystwa Wioslarskiego 
Ha ane sproynzdanie 2 działalnoś: l. Y, W. dalo cy. 


nores dizi oli 
stkim klein: 


dusty które 


sel Fuwarzisiwa, 


+ śakralica. 
энте 
Liczba członków 
przy szym wetgnilo nowych S6 isoh. 
Uhren; tabor Klubu klata się 2 
9 Joni wyścigowych 
12 ый айу Klepikowz eli 


' тийги ki. 


4 punea м парі sprawa luka + no 


du 2, 
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Mimo dotkbwego zimna. ne starcie zjawili sje czulowi 
pływacy francuwy 7 zeszłorocznym zwycięzca Сагіопои na 
czele. Zwycięstwo odniósł młody pływak Perrenlin. który 
mzchył 300 m Foueher, káry 
uzyskał czes o 2,5 sek. gorszy 


w czasie 2:40 sek. prred 


Na Flarydzie 


mezasem. gdy nasze rzeki моју pod lo- 
e w najlepsze i 10 znokumicie, o czym 
lezu wyniki plywakńw amerykańskich: młodziutka Fer- 
hes na 100 m. nuwznak osięknedu 1:18 słynna Rawls na 
30 yardów sł klas. 34.6 a rekordzista światu Peter Fich 
FM yard, 288 mek 


Na Florydzie 1, 


Francuz w Moskwie 
Najlepszy pływak Francji i rekordzista światu Jean Ta- 
ris. wyjechał da Rosji Suwiewkiej. Pierwsze jego występy 
m Moskwie zakańczyły sig dotkliwymi porażkami. Drugi 
występ w Leningradzie przyniósł franenskiemu plywakowi 
równicż same klęski 


Dunka bije rekordy 


Mudriulko Dunka Ranghild Hveger posiada bo 
© rekordów światowych. 


nie ni 


Ostatniv Hveger ustapowiła tezy nawe rekordy światu- 
ve Na A m, sł. dow. uzyskała ama czas MARS, na 400 m 
2: sek. 


esięnęła ezus AH) wk. wreszóc un 444 yardów 


Pływaczka — królową sporlu 


Ty 


kiej Wislelniej ply waexee. Katherine Wawls 


1 królowej sporlu na rok 1917 przsznano mlodzhit- 


wioślarska 
wej przystani, ну? delpeluvasuwa przy wzmozanej (reke 
uencji fesl zdecydowanie za ciasna 


Podczas wycieczek turyuycznyih członkowie klubu 
moli na wałach 13702 klin. przy 
Poras płaty zdobyły zastał puchar Prezydenta M. P. a 


lózefa Radwana p 


1772 ws jaztach 


puchar & u. prezesa Mlowe wędrów 


«v zdolyty został jaz na wusność 


4 tego krótkiego rysa mażem; się latwa zarieniowuć 


ак wydajna i pożyteczny jest реоса Towarzystwa, które 


mu życzymy szęzerść nadal pinnit owuenych wyników jak 


dufychczas 

2 dzialalności Poznańskiego Komilelu 
Towarzystw Wioślarskich 

Duia 24 Порада 1917 r 

łyńskieh Walne 

stw W: 

tów wszystkich 8 zrzezanych klubów poznańskich 


adhylo się w Pałacu Dzia: 


Zebranie Poznańskiego Komitetu Towarzy- 


wmiziale prezesów i delega 


Ślarskiedi przy liczny 


Jak wynikało ze sprawozdań przewadniezycek: Kumi- 


Jelu. qe Żnińskiego j kierownika Komisji Sparlawej p mee 
turzegorzewskiego. umyka Kumiiel swą roczną kadencję po 


vżywianej dziatalności. uwłeńczanej powadzeniem we mszy 


sIkieh jego zamierzeniach. 

Wal Komitetu, pierwszy togo redzaju. urządzamy w lu- 
ма, w pięknie wdekoriwonej cmhlemniami wioślurskiini 
хай -Hebwedern, był dużym sukersem nie Sylki luwarzys 
lim. aie nawet i finsesnwym 
ni „Tryluna" zgromadziło 
Vuznunia lakże wielu przyjaciół sporin пахло л рот 
EU "Tego samego dnia odbyt 
wszy w Poznaniu Sejmik Sportów Wnduzch. zanta- 
m Wahekiego. Nu 


Diwarcie sezonu па prestar 


wiaślaczami 


poza wszystkimi 


12 кум Пауер i wajskowych 


siy nŭ 
пу przez wiew 


vale purnanskieg: 


1n = — — So OJ CI, 


Sejmiku wygloszono referaly z wszystkich dziedzin sporlu 
— 

Dnia 30 maju rh, odbyły się przy pieknej pogodzie i 
sized liczną publicznościy regaty wiusennc propagandowe 
иа dolnym odcinku Warty, a dnia 6 czerwca brały kluby 
zremialny udział w Święcie sportowym, urządzonym 444% 
Miejski Komiler WE i PW. 

Dnia 3 lipca zainicjował Komitet 
udeinku Warly, w klóryim uczestniczyły oświetlone i ude 


„Wianki” na dolnym 


korawane łodzie wszystkich klubdw poznańskich i zastały 
wyróżnione lrzemu nugrodumi 

Miedzyklubowe regaty diris się pu kilkule 
wie w tym raku znawu ma jeziorze Witohelskim z udzia- 
łem osad z całej Polski. Megoty te byly równocześnie elimi 
„Polska -Wexey" Kluhy por 
znmhskie wysłały pozu tym załok: na liczne regaty Dorm 
miejscowe, u mianowicie do Chelnzs, Kruszwicy, Hydgo- 
szczy i Warszuwo | braly również udział w regatach zagra 


jej przer 


пасја załóg do slarlu na me 


=el 

Zamiast iegut jesiennych międzyklubowych wprowadził 
Komitet imprezę nowg w swolm rodzaju, a mianuwlcie re- 
gaty wewnętrzny, urzgdzane przez poszczególne kluby n sie 
Ыс kolejno przez szereg niedziel we wrześniu i paidzierni 
ku rb, Jeden bieg w programie regat przeenaczony na l. zw 
„towarzyski” 1). międzykiuhowy. Hegaty le odbywały się nu 
Warcie. Ostatnie regaty urzudził klub „Tryton* z biegiem 
towarzyskim „old boyńw” nu ładziach polwyŝelgowyeh na 


Poszczególne reprezentacje na Olimpladę 
ine związki sportowe przesłały już lists zu- 
da zn 


Voszczeg 
wodników, mających Wejść do kudr olimpijskich 
twierdzenia przez P. К. Ol 

Sporty wadne przedstuwiają się następująca: 

bływanie: 

Panowie: Haeheüski, Karliezek, Jędrysiak, Kurpióski 
Heidrich, Rudzisz, Jastrzębski, Jankowski, Пао, Gumkow 
ski. Kruczkowski, Szwarv, Rusin, Mezryeki. 

Panio: Kratochwiliwna. Dawidowlczówna. Mollĉwna 
Kazimierczakówna, Morawska-Banaszewska- 

Kierawnley: pp. Czyż 

Wiołłarstima > 

Piorwwzu grupa: Dudziński, teu, Świątkowski, Figicl. 
Dundajewski. Lorenz, Dommiak, Parzysz, Verey, Ustupski- 
Kuryłowicz. Manitius&, Bonke, Toreszwill, Stilter, Wieczorek 

Druga grupa: Janowski. Treuchel, Grobelns. Knkot 
Reich, Trzemuki. Koneczny, Andrzejewski, Kepel, Łebkowski. 
Wolosiewlez 1. Wołosiewicz M. Kobyliński, Araun. Zawadzki, 
Karwecki, Kiedcl, Jurowski. 

Kierownik p. Dhigoszewski, 


Barunowski 


ә 

Sobieraj, Polaszek. Wit. Pueia. Donaszewski, Hasan 
ki, Wichary. lomel. 

Lass p mem 


Na lyżwach pod iaglem 
Nu zatoce Puckiej rybacy. kurzyst 
olbraymich przestrzeni lodowych, uprawiają nirzwykle cie- 


jac 7 grubego ludu i 


Ceny ogłaszeń: | stroma zł. 300 


— = 


Rak 14 


Trytonu" 

(Głównym zadaniem nawo wybranego zarządu homiletu 
Vuwarzystw Slarskieh będzie urzee 
jui płanawanego obudowania jeziuru witubelskiego, 


Mwarzyć odpowiedni lur z należyty długością. Starania w 
ут kierunku sy w pełnym toku, i Komilet Poznańska dy- 
2y wszelkimi dragomi do tego celu. abs Związek Towu- 
rzystw Windlarskieh powierzył mu urzadzenie regat Pniska- 
Wegry. kláre w roku bieżącym odbęda się w Polsce. 

Na czele nowego zarządu stangi zi 


ny miłośnik sportu 
Wiaslarskiega, p. prof. Dr. Antoni Jurase, którego 


pr» przeprowadzanin zamierzonych celów jesl znana i któe 
x swoją soha warantuje dalmzy rozwój liejszega ośrad 
ka wioślarskiego. Dotvehezasuws przewańniczacy Komite 
p. Hngdan Zniáski, który ze wzęłędóńw od nicku nier 
nych nie mógł przyjść urzędu, będzie jednak nadal wsp 
pracował z Romitetem, a gotowość jego do dalsropo gorli- 
«u współdziałaniu powitał nowo uliranx rarzyd / wiel- 
kim zadowoleniem 

dako dalszych czlonków zarzydu powołane p. Stefunu 


Picczyńskiego jako wice-przewodniczącegu. p, Dr. Grzegu- 
skiego Jako przewadnięzacego spraw regatowyeh, p. 
Hzadkiywiczównę juku skurbniezkę, p. Kusprrnka jako sekre- 
tarza, pio Pawłuka, Dr. Kuzimberza Juruszu i p. Vaumunda 
kowskiega, Englerta 1 


rze 


juko knamisję prawy. pp. nar. Jam 
Urbańskiego jaka komisje rewizyjna 


ne 

Lewy + commen iri mme mice jen жа ge] 
ly wnyxeh łyżwach 2 żaglem. ta swx rybackie sknnstrquw ane 
bem ^ kawałka ustregu selasa, praytwior- 
drone se do płaskiej dcazczułki. który umocuwuje się de 
мору przy pomocy rzemieniu Na tach prymitywnych „Ае 
jeruch” rybacy razwijuję niebywała szybkość da (QI kiome: 
tròm nu gudxine 


domonym зу 


RSKI 
rodzko 4 


KOMUNIKAT 


Projekty monolypu В m- 


Pa uwzględnieniu wytycznych > Komisją do spruw uslu- 
lenia projekto małego monofypu Juli mieczawej, Komisje 
Techniczna opracowała szkice wstępu tuklego projektu o 
pow. А m? żagle. Wohee przeszkody natury technicznej, pro- 
jekt ten nie będzie rozsyłany członkam P. Z. natomiast 
јем do przejrzenia w lokulu Związku w czańie od 17 do 
28 h. m. w pudzinach urzędowych. Ponadtu w dniach 17 
$94 homo w godz. 18-20 bydzie udzicłał wszelkich infar- 
Pezewodniezaey Komisji Technicznej, 


LI 


Za zurzyud PP 


-i pm 
Кот. Cz. Prielenz 


Mom 
1. Lisicki 


Rękopisów nie zamówionych nie zwraca się. Ogłoszen 


Druk. M. Starzyński i S- 
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